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Wiadomości zagraniczne.

H  o s  s y a.
Z  P e t e r s b u r g a ,  tl. 5 / 1 7 .  Stycznia.

W  niedzie lę  1. b. rn., z okoliczności  Święta  
N o w e g o  Roku i rocznicy imienin W . X iężny  
H e le n y ,  odbyła się w kaplicy z imowe go  pałacu

C. M . insza uroczysta w obecności N . Pana,  
całej rodziny Cesarskiej i wszystkich znaczniej­
szych urzędników w stolicy o b ecn y ch ,  którzy 
Po skończonein  nabożeństwie , mieli zaszczyt  
Ucałować rękę N .  Pani.

W iec z or e m  był u dworu wielki bal maskowy  
stanów szlacheckiego i kupieckiego i wielka 

wieczerza w Ermitażu.
Reskryptem Cesarskim z dnia 31. z. m.  Radz­

eń tajny, Senator Hr. T o łs to j ,  1 danowany ka­
walerem orderu Ś. A n n y  1. kl.

N ajw y£sZyrn J. C. Mości Ukazem  do Rzą- 
8^ C?S° Senatu z dn. 20. Pa id z .  zesz łego  roku 
tan'ad/11200  ̂ Z0Bla*a n o w a  ustawa o Kwaran-

Cesarski do Kantoru dworu z d.
*yUm Moski! ■ - Ł kt°r„RU-bef

zatwierdzić w urzędzie wybranego

przez szlachtę gubernii Podolskiej opiekunem  
h onorowym  (iim nazyum  podolsk iego , obywa-  
tela Hajsyńskiego powiatu Jozefa Drzewie*  
ckiegor

Kamei junker D w oru  J. C. M ., P. Anatolius*  
D e m id o w ,  wstępując w prawa pełnoletności,  
chcąc uczcić pamięć sw ojego ojca i idąc za  
przykładem przodków swoich i in n ych ,  którzy 
z majątku sw ojego  na rzecz publiczną łożyli, 
ofiarował 500,000 rubli ass. na za łożen ie  w tu­
tejszej stolicy dom u d obroczynności ,  którego  
g łów n ym  celem  ma być podanie niedostatnim  
ludziom  środków zarabiania sobie na przyzwoi­
te utrzymanie przez dzienną pracę bez ucieka­
nia się  do żebractwa, często n iep ew n eg o ,  lec»  
zawsze zachęcającego do występków.

N . Pan, zgodnie  z postanowieniem  komitet*  
P P .  Ministrów, raczył projekt P. D em id o w  za­
twierdzić, a N. Pani zezwoliła na oddanie tego,  
zu p ełn ie  n ow ego  w swym rodzaju, zakładu 
pod Swoję wysoką opiekę. —  Zakład ten n o ­
sić ma nazwisko „D em idow skiego  dom u przy* 
tułku^udzi pracowitych.“

Za rozkazem P. Ministra skarbu Izba Skał- 
bowa Kijowska oddaje w dzierżawę na lat dwa­
n aśc ie ,  od 23. Marca b. r . , dobra skasowanych  
klasztorów katolickich , które przeszły pod za* 
rząd skarbowy, a m ianowicie: w powiecie Ra« 
douiyślskira, u iegdyś należące do byłego  C za*
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noby l sk iego  klasztoru D o m i n i k a n ó w  wsi :  L e ­
lów,  Starosielie,  Ju ry zdy ka  G z a rn o b y l s k a , Pa-  
ryszów i Ko towka , w k tórych  w og ó le  Uczy 
się  513 dusz  męskich ,  a d o c h o d u  wyracho wan o  
1 7 4 7  r- 8 8  kop.  s r e b r e m ;  i w po w, Z w ien ig rod z-  
kirn pozos ta ł ą p o  b y ł y m  Lisiańskirn klasztorze 
F ra nc i s z k an ów  wieś :  L i s iańsk i  P rz ygorodek ,
d u s z  m ę s k i c h 29;  t e rmina,  t a r g u a 3 , p r ze ta rgu ,  
27 b ieżącego in Stycznia.

A  u s t r y a.
Z  W i e d n i a ,  d n ia  12. Stycznia .

P o m i ę d z y  bawią cym i  T u r k a m i ,  k tórych tu 
zn a cz n a  l iczba zna jd u je  s i ę ,  post rzegać  m o ­
żna  w i d oc z n y  smutek .  P r z e z  d ługi  pob y t  
w po ś r od ku  europe j sk ie j  cywil izacyi ,  odw ykl i  
o n i  od pętów f a n a t y z m u ,  w k tórych  j e szc ze  
tak wielu  ich k rajowców jest  p o g r ą ż o n y c h ,  
i cz eg o  właściwą p r z y c z y n ą  je st  ich n ie n a  
wiŚĆ przec iw Su ł t an ow i  M a h m u d o w i ;  p rze to  
więc pierwsi  umie ją  o c e n i i ć  cel r e f o rm y,  któ­
rą Su ł tan  u swego  lu du  z a p r o w a d z a ,  os ta tni  
zaś n i t p o z n a j ą  s ię  na tern dobroczymierni  p o ­
s t ęp ow ani u .  Oś w iec eńs i  za tem szcze r ze  p o ­
dz i e la j ą  k ry tyczne p o ło ż en ie  sweg o  W ł a d z c y ,  
i t t ielają tego,  źe be* s t a n ow cz eg o  i d z i e l n e ­
go  p o ś r e d n ic tw a ,  upaść musi .  Nasz  h a n d e l  
K L e w a n t e r n ,  osob l iwie  związki  z E g i p t e m  
p r z e z  T r y e s t  są w tej chwil i  ba rdz o  ko r zy ­
s tne .  W i e l e  tu te j szych  d o m ó w  h a n d l o w y c h ,  
zaw ar ł o  kontrakty na z n a c z n e  dostawy  z Me- 
b e m e d e m  Al i ,  k tóre tein większe korzyści  
r o k u ją ,  gdy irn Basza za b r o ń  i i n n e  wyroby  
w z a m ia n  daje r ó ż n e  p r z e d m io ty  za ba rd zo  
m i e r n ą  cenę .

W  ł  o c h y.
Z  A n t o n y ,  dn i a  6. Stycznia.

■ Z  R z y m u  n a dc ho d zą  tu rożne  po g łosk i ;  d o ­
p ie ro  m ó w io n o ,  źe kraje r zymskie o p us z cz o n e  
b ę d ą  przez wszystkie obce  wojska,  to z n o w u  
zapewnia ją  , źe także Angl ia  chce  obsadzić 
' sw e m  wojskiem Civita V t c c h i a .

Z  Y V e r . e c y i ,  dn ia  6. Stycznia.
Dz iś  sp us z cz on o  tu z warsztatu n o w ą  au-  

Btryacką korwe tę „ C a r o l i n a "  o 16 dz i a ł ach ,  
•w p r zy tom noś c i  J .  C. W ,  A r c y  • Xięc ia  Wi ce -  
Króla i jego rodziny .

N i e m e  y.
Z  M o n a c h i u m ,  d n i a  11. Stycznia.

Kró l  Grecki  O t t o  p rzed  swoim od jazdem ofia- 
TOwał na pamiątkę,  Kanon ikowi Radecy  d u c h o ­
w n e m u  vo n  Oett l  sw o je m u  w ie lo le t n ie m un au-  
t z y c i e l o w i ,  kosz towną  złotą tabakierkę.  T e n  
Królewski  u p o m in e k  zawiera m in ia tu rę  Króla 
O t t o n a ,  r zę dam i  b ry lan tów wielkiej  wartości  
o to c zo n ą ,  z k tórych  cztery wielkie soli tery z d o ­
b ią  brzegi .  Nad por t re t em są wyrazy : Mentori  
G ra t us ( wdz ięczny n a u c z y c i e l o w i )  z dyamen-

łów  u ł o ż o n e ,  n i żej  r ów ni eż  takiemi l i t erami :  
A m icu s  Arnico  (p rzy jac ie l  p r z y j a c i e l o w i . )  
P r z y  o d d a n i u  tego tak ozr iaczającemi s łowy 
■ozdobionego u p o m i n k u ,  Izy ł a skawe mu M o ­
narsze stanęły w oczach.  Z ako ńc zy ł  nareszc ie  
te sz lache tne  chwile s łowami :  P a m ięć  i przy.
wiązanie moje do niego tiwalej w  m em  sercu 
pozostaną , aniżeli te dyamenty,

Z  d n i a  12 S t y c z n i a .
W c z o r a j  p rzed p o łu d n i e m  żo łn ie rz e  greccy 

odprawil i  z n o w u  ćwiczenia z o g n i e m ,  jutro 
będzie parada kościelna,  a dnia 15, b. mies iąca 
ud adz ą  się w p o c h o d  do Grecyi .

N i d e r l a n d y ,
Z  H a g i ,  dn ia  10. Stycznia.

S ł y ch a ć ,  ź e  B t - l g i j c z y k o w i e  p o  n a d  częścią 
b r z e g ó w  S k a l d y  , k l o r ą  z a j ę l i ,  w i e l k i e  z a k ł a d a j ą  
o k o p y ;  z d a j e  s i ę ,  źe zamyślają u d t r z y ć  na  wa- 
r ó w n i e  Lil io i Lte fkt r ishoek.

Z  Lil io dono szą  n am  p od  d. 17. m.  b. :  „ P o ­
ł oż en i e  nasze  dotąd wcale się n ie o d m ie n i ł o ;  
tylko źe nas z n o w u  zewsząd mil i tarne otaczają 
Stanowiska,  zajęte przez  istotnie m iz e rn ych  n ie ­
p rzy jac iół ;  w te nc za s ,  gdy Fra n cu z i  tu byli, 
mie l iśmy p rzyn a j mni e j  w obl iczu n a r ó d ,  star- 
szy od naszego,  i z k tórym walczyć s ławę przy­
nos i ło  im ie n iu  N i d e r l a n d ó w ;  ale teraz zn ie ­
chęca  nas widok ludu ,  ma jącego  miecz sw o jn a  
języku i zasadzającego ch lu bę  oręża na ł a j aniu  
i lżeniu.  T a j ą  on i  po cz ty '  swoje  mnie j
więcej ,  mianowic ie  w nocy ;  wczoraj  pokazal i  
s ię na pag órku  i ro z u m i e l i ś m y ,  źe zaczną sy­
pać okopy,  ale kilka kul z L ie fkenshoek  rozpło-  
szyło ich natychmiast .  D z  staj zrana o 11, zda­
wało s i ę ,  źe ich bohaterowie  n ow ego  n ab r a d  
s e rc a ,  ale i tą razą n i t p o d o b a l y  się im działa 
24funtowe od  ojca „ H e n d r i c k " ;  dali j ednak  * 
razy ogn ia  z działa Bf un tow ego ,  tak,  iż j edna  
kula spadła w bas tyon Nr .  3 , d ruga utkwiła 
w p rzedp ie r śn iu ,  żadnej  niezrządzi  wszy szkody.  
N a  szczegó lne  pochwały  zas ługu je  ochoczoóć 
i wytrwałość za łog i ,  m im o  t rudnej  na de r  s łuż­
b y ;  ściśle pe łniąc  obowiązki  sw oje ,  wesel i  i 
zd r o w i ,  wszyscy i każdy z po jedyncza  kon teu-  
ci z losu swego.  Maj tkowie pod  wodzą  P o r u ­
cznika I .  kl. Ca rna bee k  wspólubiegając  się z na 
szer ri i , dowo dzą  na  okopach  tejże samej  z r ę ­
cznośc i ,  jak na pok ładzie statków swoich.

B e l g i a ,
Z  B r u x e l l i ,  dn i a  20. S tycznia.

W  L y n x  czytamy nas tępu jący ,  przez  adwo ­
kata podp i sany  l i s t : „ W z i ę c i e  cytadeli  A n tw er p -  
skiej p i ę k n y m  w istocie jest cz yn em  wo jen n ym ,  
i r ep rezen tan c i  nasi uchwali l i  s zpadę  h o n o r o ­
w ą  dla Ma rsza lka ,  który o b lę że n i em  kierował .  
P o n ie w a ż  j edn ak  o b r o n a  co do  męz twa  nieusię-
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pti jp n a p a ś c i ,  u p r a s za ć  w ięc  m o g ą  R e p r e z e n t o ­
wa n i  G e n e r a ł a ,  k to r e g o  o b l e g a n o ,  a by  p r z e j ą ć  
r a c zy ł  s z cz u p ł y  b a r  h o ł d u  , z ł o ż o n y  jego i w o j ­
sku  j e g o  rnęzt  w u.  B ą d ź  z a t e m  W P a r i  tak ł a ­
skaw ,  przyj ąć  m i ę  w p oc z e t  t y ch ,  k tó r zy  s i ę  
podp i s a l i  na ku p i e n i e  s z pad y  h o n o r o w e j  d la  
G e n e r a ł a  C h as se .■'

Z  D u e l  d o n o s z ą  p od  d n ,  17. m.  b . :  „D z i s i a j
p r z e d  p o ł u d n i e m  H o l e n d r z y  z  L  e f k e n s h o e k  
us i ł owa l i  z d e m o n t o w a ć  b a t e r y ą  z 2 Gfun towycl i  
dz i a ł  z ł o ż o n ą ,  k tó r ą  Belgi jczy ko wie n a p rz e c i w  
tw ie r dzy  byli  z a łoży l i .  Ku l a  a ą ł u n t o w a  p r z e ­
leciała  p r ze*  ba r ak ę  w której  byli ż o ł n i e r z e  be l ­
g i j s c y ,  ci o d p o w i e d z i e l i  i w id z i a n o  kilka kuł 
n a s z y c h  w p ad a j ą c yc h  w s t r z e ln i c e  tw ie r dzy .  
P o d p u ł k o w n i k  P e t i t h a r i ,  k o m e n d a n t  l e w e g o  
b r z e gu  Ska l dy ,  u da ł  s i ę  n a t y ch m ia s t  na  w y m i e ­
n i o n e  m i e j s c e , a le  o g i e ń  j u ż  był  usiał .  W o j ­
sko  n a sz e ,  c iąg le  m i ę d z y  200  dz i a ł am i  s i ę  zna j  
d u j ą c e ,  m a  na  sw o ję  o b r o n ę  2 tylko a r m a ty .  
B y ł o b y  to  z g o t l n e m  z i n t e r e sa m i  ż o łn i e r z y ,  j a ­
ko leź k o r z y s t n e m  dla  k ra ju ca ł e g o ,  gd y b y  r ząd  
n i e z w ł o c z n i e  na  t en  w a ż n y  p u n k t  u w a g ę  s w o ję  
chc i a ł  zwróc i ć .

F  r a h c y a.
Z  P a r y ż a ,  d n i a  19. S tyczn i a .

N a  p o s i e d z e n i u  w c zo ra j s z e i n  I z b y  D e p u ­
t o w a n y c h  w n ió s ł  P a n  C o m t e ,  ab y  d u c h o w i e ń ­
s t wo  zo s ta ło  w yk lu czo nem  od zg r o m a d ze ń  w y­
borczych.  P a n  D u p i n  ( s t a r s z y )  b r o n i ą c  tej  
a tu a n d y m i ę d z y  i n n e i n i  tak s i ę  t ł ó i n a c z y ł ;  
„ N i e i d z i e  tu o r e l i g i j n ą  i n to l e r a i i cy  ą , a n i  o  
h a ń b i ą c e  w y ł ą c z e n i e .  D o ś ć  m a m y  i n n y c h  
p r z y k ł a d ó w ,  źe  n i e k t ó r e  u r z ę d y  z i imeiDi  
f u n k c y a m i  p o ł ą c z y ć  s i ę n i e d a j ą ;  n i e m a  tu  n i c  
z g o ł a  o b r a ż a j ą c e g o .  W  ty m  ty lko  w z g l ę d z i e  
t w i e r d z ę ,  zw a ż y w s z y  na  p o p r a w k ę  n a m  p r z e ­
ł o ż o n ą ,  iż  b y n a j m n i e j  n i t u w ł ą c z a m y  d u c h o ­
w i e ń s t w u ,  o ś w ia dc z a j ąc ,  źe s t a n  d u c h o w n e g o  
n i e z g a d z a  s i ę  z e  s t a n e m  w y b o r c y .  B ę d ą c  
Rięźa in i  L i p c o w y m i  w y z n a ć  p o w i n n i ś m y ,  Źe 
j e d n e m  z n a j s z k o d l i w s z y c h  n a d u ż y ć  p r z e d  
f e w o l u c y ą  b y ł o  c i ą g ł e  w z m a g a n i e  s i ę  w p ł y w u  
1 Po t ęg i  s t a n u  d u c h o w n e g o ;  n i e p r z y w ł a s z c z a ł  
Oli s o b i e  t y lko  c a ł e j  r e l i g i j n e j  w ła d z y ,  o w s z e m  
*h c i» |  o n  w szy s t k i e  w ł a d z e  z a g a r n ą ć .  A b y  
J*'**t iowicie t e m u  z ł e m u  z a p o b i e d z ,  z m i e u i -  
‘SfOy a r t y k u ł  K a r t y ,  o ś w i a d c z a j ą c y ,  źe  wy-  

f n a o i e  ka to l i ck i e  j es t  r e l i g i ą  p a ń s t w a .  D a l e k i  
o d  t e g o ,  a by  ś c i e ś n i a ć  w | i ł y w  x i ę ź y ;  

f  J ł l i o o b y w a t e l ,  k t óry  mia ł  u d z i a ł  w r e f o r -  
•n ie  k r a j owe j  i p r a g n i e  o c a l e n i a  z a sa d  r e w o -  
Ucyt L i p c o w e j ,  ż ą d a m  t e g o  k o n i e c z n i e ,  a b y  

w p ł y w  z k a z a l n i c ,  n i e z a ś  z m ó w n i c y  wy-  
r ' c - " * 0 0 ' C z e ś ć  i s ł aw a  d u c h o w i e ń s t w u  kato- 
' t k i e m u !  n i ec l i  j e  r z ą d  p ł a c i ,  a le  p o d  t y m  
J l k o  w a r u n k i e m ,  aby  s i ę  t r z y m a ł o  w o b r ę b i e

u r z ę d o w a n i a  s w e g o ;  p r z e c i w n i e  p o w i n n o ś c i ą  
I z b y  s t a r ać  s ię g o r l iw ie  o  ś c i s ł e  o d ł ą c z e n i a  
w ła d z y  św ie c k i e j  od  w ła d zy  d u c h o w n e j .  G d y ­
b y ś m y  d u c h o w n y m  z n o w u  n a s t r ę c z y ć  c h c i e l i  
s p o s o b n o ś ć  wei r i kn i ęc i a  się p r z e z  j ak i e  d r z w i ­
czki  p o s t r o n n e  d o  sp r a w  p u b l i c z n y c h , w szy .  
s i koby  z n o w u  z a g a rn ę l i  i p a ń s t w o  r a z e m  z s o ­
bą p o w t ó r n i e b y  o o s t a t e c z n ą  p r z y p r ą  w iii z g u ­
b ę . ”  —  T a  m o w a ,  k tó r ą  n i e i y lk o  w iększa  
czę ść  z g r o m a d z o n y c h ,  l e c z  n a w e t  t r y b u n y  
p u b l i c z n e  z p ok l a s ka m i  p r z y j ę ł y ,  s p o w o d o ­
w a ła  P a n a  C ou i t e  d o  o g r a n i c z e n i a  w n io s k u  
s w e g o  na  d u c h o w n y c h ,  k t ó r y c h  r z ą d  p ł a ­
c i .  W o ł a n o  z e w s z ą d ,  źe  s lÓ6ownie  do  l e g o  
St.  S y m o n i ś c i ,  T e t n p l a r z e  i x ę ź a  f r a n -  
c u z k o - k a t o l i c k i e g o  ko śc io ł a  w o l n y b y  m i e l i  
p r z y s t ę p  d o  z g r o m a t l z t ń  w y b o r c z y c h  i r a d  
g e n e r a l n y c h ;  n a s t ę p n i e  zbi j a ł  P.  R e n o u a r d  
t e n  w n i o s e k .  P a n  G a r n i e r - P * g e »  z a w o ła ł  z za- 
pa l czy  w o ś c i ą , i i  ż ąda  w o l n o ś c i  i r ó w n o ś c i  
d l a  k a ż d e g o  ; Źe w ięc  j e g o  z d a n i e m  p o ­
p r aw k i  P .  C u m i e  p r zy j ąć  n i e w y p a d a .  M i m o  
t o ,  gdy  p r z y s z ło  do  g ł o s o w a n i a  ,  u c h w a l o n o  
j ą j e d n a k  m a ł ą  w ięk szo śc i ą  g ł o s ó w ,  k to r e to  
r o / s t r z y g n i e n i e  n a d z w y c z a j n ą  u c z y n i ł o  s e n -  
s ac y ą .  B o  o d  o b e c n e j  ch wi l i  wszy scy  x i ę ź a ,  
k tó r zy  p e n s y e  p o b i e r a j ą  o d  r z ą d u ,  w y ł ą c z e n i  
są od  z g r o m a d z e ń  w y b o r c z y c h ,  a tak l e i  o d  
r a d  g e n e r a l n y c h .  B yć  j e d na k  m o ż e ,  ź e  I z b *  
P a r ó w  p o s t a n o w i e n i e  to o d r z u c i .

Z  A n k o n y  d o n o s z ą  p o d  d .  6.  m.  b . :  „ M ó ­
wią  tu p o w s z e c h n i e  o  K o n g r e s i e ,  k tó ry  s i ę  
rna o d b y ć  w P a r m i e ,  w c t l u  u r z ą d z e n i a  spraw  
p a ń s t w a  K o ś c i t ł i i t g o . ”

C z ę s t e  n a r a d y  P o s ł a  p ru sk i e go  z  X i ę c i e m  
B rog l i e  ztącl ma j ą  p o c h o d z i ć ,  iż w s p o m n i o n y  
p os e ł  u k ł a d a  s ię z p o l e c e n i a  r z ą d u  h o l e n d e r ­
s k i e g o .  S ły ch ać  tu  o  n i e z w ł o c z n e m  o d e s ł a n i u  
G e n e r a ł a  C h a s s e  i z a b r a n y c h  z n i m  w n i e w o l ę  
w o j e n n ą  ż o łn i e r z y  h o l e n d e r s k i c h  d o  ich  o j ­
c z y z n y .

D o sz ł a  na s  w i a d o m o ś ć  z  R z y m u ,  i e  z d r o w i e  
G e n e r a ł a  Sebas t i an i  n a d e r  s i ę  p o l e p s z y ł o , i ź e  
w k ró t c e  m a m y  g o  s p o d z i e w a ć  s i ę  t u  z p o w r o ­
t e m .

S ł y c h a ć ,  iź r z ąd  na sz  zam yś l a  w ys ł a ć  d y p l o ­
m a t y c z n e g o  a g e n t a  do  M e h e m e d a  A l i .  M a  n i m  
być  by ły  Sek r e t a r z  p r z y  a m b a s a d z i e  w L e w a n -  
c i e  ( P a n  Ja u b e r t ? )

H r a b i a  R a j n e v a l ,  P o s e ł  nasz w  M a dr y c i e ,  
m a j ą c  d n i a  27.  z.  m .  p r y w a t n e  p o s ł u c h a n i e  u  
K r ó l o w e j  H i sz pa ń s k i e j ,  po da ł  je j  d w a  p i sma  ot l  
M o n a r c h y  n a s z e g o  d o  j e j  m a ł ż o n k a ,  a P a n  
L i e b e r m a n n  p o d a ł  p i s m o  od  K ró l a  P r u s k i e g o .

A d j u t a n t  Mar sza łka  Sou l t ,  P a n  B o n n e r ,  w y ­
j e ch a ł  z tąd  d o  B laye ,  dla p r z e k o n a n i a  s i ę ,  c zy l i  
wszys tk i e  ś ro d k i  o s t r o ż n o ś c i ,  p r z e p i s a n e  d o
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s t r zeżen ia  X ię ż ny  Ber ry  , 6$ w y k o n y w a n e .  
W e d ł u g  naj świeższych d o n i e s i e ń , Xie^na n ie-  
p rzechadza ła  się od  ki lku dni  p o  wałach cyta- 
del l i ,  jak dawniej  czyni ła .

P a n  T h i e r s ,  po r o żm w sz y  się z  P a n e m  Ar- 
g o u t , mi a ł  powiedz ieć  w obecnośc i  Kró la:  
„ Z o b a c z y m y ,  czy biała lub t rójkolorowa cho.  
r ąg iew  odniesi e  zwycięs two.

R z ą d  na6Z miał  także nakazać oszac owa nia  
jsabranych własności  ho lenderskich .

M o n i t o r  A l g i e r s k i  d o n o s i ,  iż M ul t y  i 
U le m o w i e  odstąpili r ządowi  m e c z e t u ,  bardzo  
gus to wn ie  wys tawionego  i oz d o b i o n eg o ,  który 
m a  być z a m ie n i o ny  na  kościoł  katolicki.

J o u r n a l  d e s  D e b a t s  p i s ze ,  iż dnia 14. 
bież.  m.  p r zyby ł  tu z W i e d n i a  P an  R e n o u a r d ,  
p ie rwszy  Sekretarz poselstwa nas zego  p rzy  
d w or z e  A us t r ya c k im ,  i że  zd rowie  Xięc ia  
M e t t e rn ic h  znaczn ie się polepszyło .

P a n o w i e  Decazes  i A r g o u t  naradzal i  s ię 
z  s o b ą ,  co daje p o w ó d  d o  rożnycl i  domysłów.  
N iek tó rzy  m n i e m a j ą ,  iż p ierwszy będzie P o ­
s ł em naszym przy dworze  Berl ińskim.

Słychać,  iż Pan Zea ,  który po od jeźdz ie  H r a ­
b iego  Ofal ia pełni  tu obowiązki  pe ł nom ocn ik a  
h i szpańskiego  ( b r a t  Min i s t r a  spraw zagran i ­
czny ch)  od jedz ie  do  Be r l ina  na miejsce a m b a ­
sadora h i szpańsk iego ,  G en e ra ła  Co rd ov a ,

D z i e n n ik  T e m p s  d o n o s i ,  że i drugi  okręt  
f rancuzki  pod  F igu e i r a  d o zn a ł  od Miguel is tów 
tego  s a m eg o  losu,  co pierwszy.  Jes t e ś my  cie ­
kawi,  dodaje  on ,  jakie zadosyć t i czynienie  rząd 
na s z  o t rzyma .  Nas tępu jące  zadosyćucz.ynienie 
yzyskał  w ro ku  1530. obywate l  z D ie p p e  ; pro ­
wadz i ł  on wielki hande l  z o b ie m a  I n d y a m i  i 
pos  ada! wiele okrętów.  Portuga lczykowie  w y ­
próżn i l i  m u  j eden  z nich u t rzymując ,  iż hande l  
I n d y i  wsc ho d n i ch  wyłącznie  do  n ich należy.  
O b yw at e l  z D ie p p e  bardzo  źle przyjął  tę  o d ­
p ow ie dź ;  najął  800 żo łn ie r zy ,  uzbro i ł  p e w n ą  
l iczbę o k r ę tó w ,  i nagle  pokaza ł  się z swą f lotą 
p r zed  T a g i e m .  T o  n ie  ma łą  z rządz i ło  o b a w ę  
w P o r t u g a l i i , zwłaszcza gdy flota wysadzi ła  
ludzi  na l ą d ,  którzy wszystko pustoszyl i .  Król  
n ie  życząc sobie  wojny  z F ra ncyą ,  wysiał  sp ie­
szn ie  Posła  do  Franciszka I  , który począ tkowo 
n ie w ie dz ia ł ,  o  co rzecz c h o d z i ,  aż s ię  do w ie ­
dz ia ł ,  że  j e d e n  obywate l  z D i e p p e  na swoję  
r ę k ę  wojnę rozpoczął -  D o  n ie go  przeto o d e­
słał por tugal skiego P o s ł a ,  a śmiały obywatel  
oznaczy ł  warunki  po ko ju .  R ok  1530. mo ż e  
s łużyć  za wzór  dla  roku 1832-.

P u łk o w n ic y  Auvraj  i Lal fa i l ł e ,  z armii  pó ł ­
n o c n e j ,  zostali mia no w an i  G e n e r a ł a m i - M a j o -
*amr. . . .

P a n  D u p i n  dał  wczoraj  ucztę ,  na  której  by ło  
w ie lu  D e p u t o w a n y c h  ro zmai tych  s t ronnictw,

W i f c z o r e m  ze br a ło  się u n i e g o  towarzys two,  
M in i s t e r  sp raw zagran icznych  był  także obe­
c ny m  , i miał  d łu g ą  r o z m o w ę  z P ane i n  D u p i n .

A k a d e m i a  umie ję tnośc i  na wczorajszej  sessyi 
obrała P a n a  Gay - L ussac  V ic e -  P re ze se m  swo­
im p tz ez  ci ąg te raźnie jszego roku .  P rzesz ło -  
ro czny  Pre ze s ,  Fan L a c r o i x ,  ustąpi ł  krzesła 
p rezesowsk iego  P a n u  Geof l roy  Saint  - Hi laire.

W Bres t  ode brano  dn ia  5.111. b. r o z k a z ,  aby 
spiesznie u z b r o jo no  3 okręty l iniowe .  W n o s z ą  
ziąd,  iż p r ze ds ięwz ię tą  będz ie  wyprawa do  wy­
spy Hai ty.

D o  T u l o n u  nadszed ł  z n o w u  ro z k a z ,  aby 
p rzysp ieszono  uzb ro je n i e  okr ę tó w ,  które mają 
p rzywieść wojsko nasze  z Grecyi .  P rz ec iw n e  
terbu rozch odz ą  się wieści ;  i tak s łychać ,  iż na  
w sp o m n io n e  okręty wsiądzie woj sko nasze  i 
p o p ły n ie  do G re cy i ,  ce lem w z m o c n ie n ia  sto­
j ą cego  tam korpusu  naszego.

J o u r n a l  d e s  D e b a t s  donosi  z Madrytu* 
że  G ene ra ł  C o r d o v a ,  do tychczasowy P o se ł  
p rzy  dwo rze  be r l ińsk im,  w tym s a m y m  c ha ­
rakterze p r ze zna cz on y  jest do L i z b o n y  w miej ­
sce Pana  d ’Acosta  - M o n t e a l e g r e ; Xią ż ę  zaś 
San  F e r n a n d o  w miejsce H r a b i  Ofal ia udać się 
m a  do Pa ry ża .

H i s z p a n i a .
Z  M a d r y t u ,  dn ia  8* S tyczni*.

W  de kr e c i e  Kró l ewsk im pod  d.  5. d o  P in t  
Z e a  B e r m u d e z  s k i e r o w a n y m ,  oświad cz a  N.  
P a n ,  iż p o n i e w a ż  t eraz z u p t ł n i e  wyzdr ow ia ł ,  
jest  j e g o  w ol ą ,  osob i ście  z n o w u  s t anąć  □* 
czele  z a r zą d ó w  kraju i po leca  Min i s t rowi ,  
ab y  K r ó ł o w ę ,  która p r ze z  m ą d ro ść  i go r l i ­
w o ść ,  z j aką p r z e w o d n i c z y ł a  in t e r e so m  p a ń ­
stwa,  z u p e ł n i e  zaufan ie  N .  P a n a  uspr awi ed l i ­
wi ł a ,  o p o m o c  i rady u p r a s z a ł ,  i le że  o n i  
w sp r awach ,  k tó r emi  k ie rowała ,  n a j l eps ze  po­
trafi dać w yja śn ien ie ,  D o  t ego Kró lewsk iego  
de kr e tu  d o ł ą c z o n e  jes t  p i sm o N .  P a n a  d o  
ma łżonk i  Kró lowej ,  w ktoretn n a p r z ó d  ośw iad­
c z a ,  że  w y z d r o w i e n i e  swoje puwiększe j  czę ­
ści jej s t a r a n n e m u  p i e l ę g n o w a n i u  z a w d z i ę cz a j  
p o t e m  swoje jej w y nu rza  dzięki  za m ą d r e  za ­
r z ą d z a n i e  krajem podczas  c h o r o b y  j e go .  M i ę ­
dzy  i n n e m i  p o w ia d a :  „ W s z y s t k i e  dekretu,  
k tóre  P a n i  w y da ła ś ,  juźto na  korzyść  p u b l i ­
czną,  już to aby o t r ze ć  łzy w y w o ła n y c h ,  ju ż t o  
aby  h a n d e l  i za ro bko wo ść  t u m e m  o b d a r z y ć  
życ iem —  dość  wszystkie po s t a n o w ie n i a  P a ­
n i ,  bez  wyjątku ,  sprawia ją  mi n a jwiększ e  z a ­
d o w o l e n i e ,  jako m ą d r e  i do uszczęś l i wi en i *  
l u d u  m e g o  z m i e r z a ją c e . “  N ar es z c i e  kończy  
Król  o w o  d z i ę k c z y n n e  p i sm o nas tęp u j ący m 
z d a n i e m :  „ B ę d z i e s z  P a n i  od tą d  dla m a ł ż o ­
n ek  w z o r e m  p ieczo łuwi tośc i  m a łż e ń sk ie j ,  * 
d la  K r ó l o w y c h  w zo r em  m ą d r y c h  za rządów. 4'



I n n y  dekret pod tąż samą dalą rozkazuje bi­
c i e medalu na pamiątkę wybornej administra­
c j i  Królowej .

A n g l i a .
Z L o n d y n u ,  dnia 18. Stycznia.

Z  Dubl ina donoszą pod d. 1 3 , m. b.: „ W i a ­
domośc i  nadchodzące z prowiucy i  brzmią c o ­
raz okropniej;  nawet  te Hrabstwa ,  które d o ­
tychczas spokojne b y ł y ,  są teraz widownią  
rychle  samych bezecnośc i ,  które w po łudnio­
wych częściach Irlandyi  tak straszne zrządza­
ły  (kulki.  Dz ierżawcy chwyci l i  s ię  znow u  
in n e g o  systematu;  wzbraniają s ię  b ow ie m  
wszyscy co do jednego  arendę komu in n e ­
mu p łacić ,  chyba w ł a ś c i c i e l o w i  o s o b i ­
ś c i e .  Zamiarem ich jest przytem, zn iewol ić  
nieprzytomnych  do powrotu;  ale jasna rzecz,  
coby to za skutki miało.  Wczoraj  odbyto  na 
zamku tutejszym tajną radę;  o pos tanowie­
niach na niej p o c zy n io n y ch  n ic jeazcze n ie ­
wiadomo.

Ostatnie (11 nadesz łe  gazety Ir landzkie  za­
wierają doni es ie n ie  o od prawionem dn.  11. 
m. b. w Dublińskiej  g ie łdz ie  zbożowej  zgro­
madzeniu  towarzystwa Ochotników Ir lan ­
dzkich.  Pa no w ie  James  Grattan, J. Jones ,  
M e r v y n e  Archdale  i A .  V ig o r s  n iecbc ie l i  
m ieć  udziału w tern przeds ięwz ięc iu.  Zre­
sztą odprawi ło s ię  na tęm pos iedzen iu  wszy­
stko w należytej  formie i śc is łym porządku.  
Sekretarz odczytał  nazwiska cz łonków,  którzy 
miel i  być p rz y t o m n y m i ,  tak jak s ię  to dzieje  
w Izbie  njższej.  N i e o b e c n y c h  ostro zg an io ­
no .  D ą ż e n i e  tego stowarzyszenia z mo w  
Pana O ’Conn e l l  można było poznać.  P r o ­
p ono w ał  on bo wiem  nasarnprzod, aby całą 
ludność  katolicką w Irlandyi  uorganizo wano  
wojskowo.  Nikt  n ie p ow in ie n  być do  o c h o ­
tników przyjęty,  którego sposobu  myślen ia  
pleban parahi,  do której na le ż y ,  poprzednio  
niezbadał ,  aby tylko takie osoby w unii  lej 
udział  in iały ,  za których dobre chęc i  du ch o ­
wny  za pomoc ą  poprzedniej  spowiedz i  
Usznej,  ręczyćby był  w stanie.  Ochotn icy  
niemają być w broń opatrzeni.

W  zeszły poniedz iałek umarł  w D o w e r  
znajomy dzie jop i s ,  Dr,  L ingard;  powiadają,  
će  się sam g ł od em  umorzy ł .

D e a l  donoszą  pod d. 17. m, b. ,  ie  okręt  
angielski „Couway" powróci ł  od  brzegów ho- 
ł enderskieb,  gdz ie  dotychczas krążył;  wyrę­
czyła go w tymże  zamiarze francuska korweta  
m C r e o le . «

Z  d n i a  19.  S t y c z n i a .
Parlament  zgromadz i  s ię  najn iezawodniej  

d. 29. in. b , ; ale uroczyste zagajenie o n e g o  
nastąpi dopiero dn, 3,  Lutego ,  —  Gł ów n ym

przedmiotem m o wy  Królewskiej  będz ie  be l  
wątpienia z l ecen ie ,  aby stan obecn y  Irlandyi  
wkrótce pod ścisłą wzięto r o z w ag ę ,  a naten­
czas (  wedle pog łosk i )  Mmis iruwie  n i ez wł o­
cz n ie  wniosą o zawieszen ie  aktu Habeas  cor­
p u s ,  albo jakikolwiek inny przełożą środek,  
nadający rządowi tyle si ły i sprężystości ,  aby  
się przynajmniej  oprzeć powstańcom aż do  
motneruu wynalezienia s tanowczych środków,  
aby g łó w n e  przyczyny narzekań usunąć,  za  
pomocą których podżegacze  Irlandzcy c i ą g l i  
lud zaślepiony do buntu podbudzają,  Skwa-  
pl iwuść ,  z jaką się wojska l i czne na tej wy ­
spie c iągle  powiększają ,  d ow od z i  przynaj­
mniej  ty le ,  że s ię  albo rząd szerzen ia  d u c b i  
insurrekcyjnego tamże ob awia ,  albo że po­
s t a no w i ł ,  powstan ie ,  gdzie  s ię  dotychczas  
rozkrzewi ło ,  przytłumić.  Mówią  tu du ż o  
z ponow ion ą  ufnością o o d w oł an iu  Markizi  
A n g l e s e y  i mianowaniu  Xięc ia  R ic h m o n d  
w miejsce j ego  na Namiestnika Ir landyi .  
Xiążę  był dawniej  zaciętym przeciwnikiem  
emancypacyi  katolików, odpadł  potem w sku­
tek zmiany sposobu  myślenia dawnego  przy­
jaciela swego ,  Xięc ia  Wel l i ng ton a ,  od partya 
T o r ry só w  i stał s ię  gorl iwym reformatorem  
parlamentu;  ale miino  to każdy przekonany ,  
Że s łusznie  z katolikami postąpi i j iko  mąż  
poczc iwy wszystkich im udziel i  korzyści,  któ­
rych prawnie domagać s ię  mogą.  A l e  też 2 
o tein każdy Angl ik  prze kon an y ,  że  równ i*  
przeciw protestantom j»k i przeciw nim całej  
użyje ostrości praw,  skoroby te nadwer ęż a ł  
chciel i  — więc 10 właśnie mąż, jakiego o b e ­
cn ie  Irlandya potrzebuje.  —  W e d łu g  wszel ­
kiego do prawdy podobieńs twa ,  udadzą s ią  
hurmem z prośbami do rządu ,  aby niektóra  
stałe podatki albo zu pe łn ie  zniósł ,  albo przy­
najmniej  znacznie  zinodyftkował.  R o z u m i e m ,  
że ile możnośc i  do żądań tych s ię  przychyl i ,  
jakoż z p ow od u zawiklariego stanu polityki  
zewnętrznej  i zbliżającej s ię  walki w Irlandyi  
k onieczn ie  mu potrzebne względy  i przywią­
zanie  ludu angi tl skiegu.

Sprawozdanie  Kmnmissyi  ustanowionej  
wzglę dem  postępowania z dz iećmi  w ręko-  
d / i t ln i a c h  n asz yc h ,  cały kraj w najwyższym  
stopniu ob ur zy ł o ,  gdyż stąd wynika,  żeśm y  
pierwszeństwo  w wyrobach rękodzielnych  o -  
kr ucieństwami okupowal i ,  w po równaniu  z któ­
re m i ów os ławiony handel  murzynami— przy­
najmniej  jak w naszych osadach istnie-— uka­
zuje się być je szcze  dobrodziejstwem.  Chcą  
więc  odiąd postanowić,  ażeby n iewol i ło  by ło  
dzieci  przed gtyin rokiem życia pr zyjmował  
do robot w fabrykach,  ani o n e  dłużej uad 10 
g o d z in  co d z i tń  zatrudniać!  —



Z P o r t o z b y w *  do tąd ciągle na  s t a no wcz ych  
w ia d o m o śc i a c h ;  ale po p r zyb yc iu  L o r d a  Ho r -  
\rey * M a dry tu  zdaje się,  źe i lam i w L i z b o ­
n i e  n ab i e ra ją  coraz. większej  nadz ie i  , źe  z a ­
targi  mi ęd zy  b raćmi  w kr o t t e  d r o g ą  p rzy ja ­
cielską zos taną  za ła tw ione .  — P o d o b n i e  p o ­
wzięto tu teraz nad z ie ję ,  źe sprawy h o l e n d e r ­
sko - belgi jskie wnet  będ ą  zu p e łn ie  usun ię te .

N ie k t ó r e  gaze ty  T o r r y so w sk ie  do no s i ł y ,  i  o 
Mi  n i s t rowie  Pana  O ’C o n n e l l  p rzya res z to wa ć  
kazali .  T i m e s  zbija to p o d a n i e ,  r o z u m i e ­
j ą c ,  źe krok taki sp rawi łby  m o m e n t a l n e  z a ­
t r w o ż e n i e ,  ale w zb u d z i ł b y  leź ch ę ć  z e m ­
sty.  Zresz tą  wyzna je  ta gaz e t a ,  źe j i anowa-  
n i e  A n g l i i  n ad  I r l a n d y ą  juź  od wieków tylko 
na  j iods tawie 6trachu j iol egało,  i źe E m a n c y -  
pacya tylko j e d n ę  z n ie z l i c z o ny ch  p rzyczyn  
d o  na r z ek an ia  usunę ła .  Re fo r m a  kościoła 
A n g l i k a ń s k ie g o  nie  wysiarczy ; t r zeba będ z ie  
zn ie ść  cały kościół ,  a lbo 6 tylko Bi skupów i 
I  Arcy biskujia zas t awić ,  zaś całe d u c h o w i e ń ­
s two katol ickie płacić z kassy j iańs twa,  aby 
o n o  t akim s p o s o b e m  u cz yn ić  od  t egoż zaw i ­
s ł e m  i n i t e m u  u le g łe m .  W s / a k i e  ma j e szcze 
I r l a n d y a  i n n e ,  n i e m n ie j  s łuszne  po bu dk i  do  
s ka rg ;  jirz ede wsz. y st k-i em  w y m ie n ić  tu należy  
ok r u tn e  p o s tę p o w a n ie  właściciel i  elobr z. w i e ­
śn ia kami .  P r z e z  lak obur za j ąc e  n adu ży c i a  
powsta ły  ow e  r o z r u c h y ,  k lo rycb  du sz ą  n ie -  
jest P.  O ’C o n n e l l ;  jest  o n  tylko ich p i e r w o ­
r od ny  m s y n e m .  ■

Gaze ta  T i  m e s  d on os i  ,  i£ w e d łu g  wszelkie 
g o  po d o b ie ń s t w a ,  nowa I z b a  n iższa  liczyć bę ­
dz ie  w g ro n ie  s w o j e m :

co d o  A n g l i i  394 r e f o rm is tó w ,  110 ko nse rw a­
tystów.

co  do  Szkocyi  44. d i to  9 di to
co d o  I r l a n d y i  80 d ito  s 5 d i to
z a te m  w ogolę  5 |& re łormis tow , 144 k o n s e rw a ­
tystów.

Coraz  bardziej  rozchodz i  się t u  pogłoska,  i e  
dla  za ła twienia sprawy ho lendersko-be lg i j sk ie j  
r o z p o c z n ie  kon fe r ene ya  prace swe w j t d n e r n  
Z  miast  s t a ł ego lądu.

Z a n i e c h a n o  n ow ej  pożyczki  dla D o n  P e d r a  
p o  ze b r an iu  podp i só w na  150,000 funt.  sztcr l .  
{6 mi l ion ów  złp )

P o d łu g  od,  b r anych  tu wiadomości  z M a d ry tu  
p o d  d n i e m  31. Grudn ia ,  panu je  największa z g o ­
d n o ś ć  międz y  P a n a m i  Zea  B e r m u d e z  i Ofalia.

T r e ś ć  ad re su  H ra b i e go  Survi l l iers  ( J ó z i  fa 
Bo n a p ar t e g o )  p rzes ianego  pod d.  18- W r z e ś n i a  
18JO Izbie  D e p u t o w a n y c h  w P ar y żu  jest na- 
Stęjiująca : W s p o m n i o n y  Hrab ia  wystawia I zbie 
d e p u t o w a n y c h ,  źe na ró d  f r a n cu z k i , p rzez w y ­
pad k i  w d n i a c h  l i p c ow yc h ,  p r z y w r ó c o n y m  z o ­

stał do swych praw i dawnie jszych  s tosunków.  
„ R o d z i n a  N a p o l e o n a ” , rnowi o n  dalej ,  „ p o ­
wołaną  została na  tron francuski p r z e  z 3,500000 
g lo so w ;  D e p u t o w a n i  I z b y  w roku 1815- o g ł o ­
sili Xięcia Reichstadzkiego,  iako N a p o l e o n a  I I . ,  
i u zn a l i ,  źe posiada prawo  do  t r o n u ,  dodając,  
iź spodz iewa ją  s i ę ,  źe Na po le on  I I .  okaże S'ę 
g o d n y m  Erancyi ,  a ta uznać  po w in na  jego  p r a ­
wa do t r o n u “ ; dowodzi  dalej w adress i e :  „ii 
nie po t rzeba n o w e g o  w y b o r u , źe na r ó d  p o w i ­
n ien  upraszać  Aus t ryą ,  aby,  dogadza jąc  życze ­
n io m  nar odu ,  nada ła  za władzrę  Xięcia R e i c h ­
stadzkiego,  a on ( Józe f  Bona par t e )  uczyn i  n a ­
tenczas wszelkie of iary,  i gotow je s t ,  po p r z y ­
byciu t e goż ,  dzielić wszelkie n i eb ez p ie cz eń ­
stwa i us i łowania  z n a r o d e m  francuzki in ,“

I M V M V t v m v W V

Rozmaite wiadomości.
W  d z i en n ik u  n iem ieck im „ Z e ilu n g  f u r  d ii 

elegante JVell“ międ zy  in ne mi  o z n a jm ie n i a m i  
l i terackiemi z na jd u je m y też nas tęp u j ące :  „ P o  
n iewaź  udział  j iowszechny  w sj i rawie n a r o d u  
po lskiego  do tąd  n ieus ta l ,  ow sze m gdy wszystko,  
co się j ego  dotyczy,  żywe  wzbudza wspołuczu-  
cie,  pocz y tu je my  za p o w in n oś ć  zwrócić u w ag ę  
czyte ln ików naszych  na p i s m o ,  tylko co w L i ­
psku w księgarni  H in r i c h a  w y s z ł e , pod  ty tu ­
ł e m :  D o m  H r a b i ó w  O  w i ń s k  i c h ,  p o ­
wieść p rzez  T .  Sud.  P o łą c z o n o  tu z os t a tn ie -  
rni pa m ię tn em i  wypadkami  w Pol sce  skreś l enie 
obrazu  fami l i jnych s tosunków sz lache tnego  d o ­
m u ,  a to  lak trafnie i z r ę cz n i e ,  źe c iekawość 
w z b u d z o n ą  p rze z  j e d n ę  część d ruga tern ba r ­
dz ie j  na t ęża .  O d zn a cz a  się 10 tlzieło p rze* 
żywość w op ow iad an iu  i skory j iostęp,  j ako też 
p rze z  t r afne powiązan ie  po jed yń i  zych wyp ad­
ków i zas ługuje  na  pierwszeństwo  p rzed wielu 
p łodami  p o do b n e j  treści,  któremi nas  roinanso-  
pisa rze o be c n ie  tak hojn ie  obsypu ją .

W  d z i en n i ku  n ie mi ec k im  „der F re im u th ig t*• 
czy tamy a n e g d o tę  pod  nap i sem „ P a g a n i n i  
w P o z n a n i u . "  —  T r e ś c ią  tej nieco r oz w le ­
kłej powieści jest ,  źe  P ag an i n i  podczas p ob y tu  
swego  u nas  w P o z n a n i u ,  balbierzowi  zn to, 
źe m u  sześć razy jego wychud łą  i pom a rsz cz o­
n ą  twarz z ręczn ie  o g o l i ł , w miejsce zapła ty bi­
let n a  koncer t  swój  of iarował .

P o la cy  bawiący  we F ra n cy i  gorl iwie zatru­
dn ia ją  się p i ś m ie nn ic tw em .  O j i r ócz  z n a n e g o  
j u ź  p i sma,  k tó re w y d a j ą ,  wychod zą  j e szcze  
w języku polskim dwa i n n e ,  j e d n o  w P a r y ż u i  
Jan  G dańszczanin  ( p o d ł u g  n az w y s ły nne go  u-
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e z o n e g o  i 6 g o  w i e l u ,  J a n a  D a n ty s z k a .  f  1548)*
w y d a w a n e  p r z e z  E u s t a c l i i e g o  J a n u s z k i e w i c z a ;  
d r u g i e  w A w i n i j o n i e :  K o ś c iu s z k o ,  w y d a w a n e  
p r z e z  S i a n .B ra t k o w s k i e g o ,  P i e r w s z e  w y b o r n e ;  
d r u g i e  d os yć  m i e r n e .

D o n o s i l i ś m y  j u i  o  p i śmie  c z a s o w e m  P o lo n ia ,  
w y d a w a n e t n  p r z e z  s ł a w n e g o  C a m p b e l l a  w L o n ­
d y n i e ;  t e r az  w y c h o d z i  w A n g l i i  d r u g i e  p i s m o  
h i s to ry i  po l sk i e j  p o ś w i ę c o n e  : P o l i s l  1 R eco rd ,  
w y d a w a n e  w H u l l .

M i m o  p o s t ę p ó w  cywi l i z acy i  m a m y  j e d n a k i e  
W E u r o p i e  X i ą ź ę c i a ,  k tó ry  a n i  c z y t a ć ,  a n i  pi -  
■ać n i e u r n i e ,  i X i ę ź n ę ,  k tó r a  s a m a  k u c h n i ę  z a ­
r z ą d z a ;  jes t t o M i ł o s z ,  X i ą ź ę  Serb i i  i m a ł ­
żo n k a  j ego .  X ią ż ę  t en  da j e  w p r a w d z i e  w e  
wszys tk i ch  s p r a w a c h , k tó r e  m u  Sek re t a r z  j e g o ,  
D  awido wi cz ,  d o  ro z t r z ą ś n i en i a  p r z ek ł ad a ,  p r ę  
dk i e  i c zę s to k ro ć  t r a fne  w y r o k i ,  l ecz  g d y b y  
m u  t en  u r z ę d n i k  j e g o  ź l e  s l u ź y ł ,  t r u d n o b y  b y ­
ł o  X i ę c i u  p r a e k o n a ć  g o  o  n i o v i e r n o s c i  c z a rn o  
n a  b i a l e m .  —  X i ę ż n a  ł a d n a  j e s z c z e ,  l u b o  cz t e r ­
d z i e s to l e tn i a  k o b i e t a ,  k tór e j  c ó rk a  w y d a n a  
w  S e m l i n i e  za  k u p c a ,  z n a  w p ra w d z i e  d ob rz e  
Życie eu ro p e j sk i e  w y żs z y c h  s t a n ó w ,  w sze l ako  
w z o r e m  s t a r o ż y t n e j  P e n e l o p y  z a t r u d n i a  s ię 
k u c h n i ę  i s t o ł e m ,  a gdy  d z w o n  o  g o d z i n i e  11. 
czas  o b i a d o w y  o b w i e ś c i ,  S3 ina  u s ł u g u j e  p r z y  
{ .edzeniu s w o j e m u  m a ł ż o n k o w i  i p a n u ,  atol i  
o b y c z a j e m  p a t r y a r c h a l n y m  n i e ś tn i e  z n i m  r a ­
z e m  us i ęśdź  d o  s t o łu .  D r u g a  je j  có rka  jest  j e ­
s z cz e  w d o m u ,  gra  n a  fo r t e p i a n i e  i m ó w i  po  
w ł o s k u ,  a le  p r z y  j e d z e n i u  m u s i  także  b r a c i o m  
po s ł u g iw a ć .  S tu ł  X i ęc i a  jes t  d o b ry  i p i ę k n ą  
o p a t r z o n y  b i e l i zn ę .  N i e b r a k u j e  s r e b r n y c h  n o ­
ży  i g r a h e k ,  szkł a  k r y s z t a ł o w e g o ;  t y lko  p o r ­
c e l a n y  n i e m a .

T u a r y k o w i e ,  n a r ó d  m i e s zk a j ęc y  w  p ó ł n o -  
• n ó j  A f r y c e ,  ż e n i ę  s i ę  t y lko  z o g r o m n e r n i  k o ­
b i e t a m i  i to  p o d ł u g  w a g i ;  im  więce j  w aż y  k o ­
b i e t a ,  t y m  jest  p i ę kn i e j s zę .  T u a r y c z k a  ważą-  
Ca t rzy ce ln a ry  jest c u d e m  p i ękn oś c i .

W y c h o d z ą c a  w P a r y ż u  G a z e t t e  m ó d i -  
c a  l e  z a w ie r a ł a  n i e d a w n o  a r t yku ł  p o d  t y t u ł e m  : 
„ O  w p ł y w i e  f an t a s tyc zno śc i  w l i t e r a tu r z e  n a  
z d r o w i e  p u b l i c z n e , “  z k tó r e j t o  r o z p r a w y  wyj.  
m u j e r n y  mie j s ca  s z c z e g ó l n e j  u w ag i  g o d n e :  
•  P r z e d m i o t  t e n  z a s ł u g u j e  ( p o w i a d a  a u to r ) ,  
a ‘ e by  m y ś l ą cy  l ekar z  wz ią ł  go  p o d  na jd o rz a l -  
• z ę  i n a jg ł ę b s z ą  r o z w a g ę ,  jes t  o n  b o w i e m  ta-  
Łtej  wa ż no śc i  m e d y c y n a l n e j , ż e  r ó w n a  s i ę  n a -  
ł e p s z y m  p r o b l e m a t o m  w  ty m  wz lę dz i e .  A  naj  
p r z ó d  p r z y s t ą p m y  d o  def i ni cy i  s ł o w a ;  b i e r z e ­
m y  l ak o w e  w z n a c z e n i u  o b s z e r n i e j s z e ™ ,  j ak  
* w y k le ,  i c h c e m y  o z n a c z y ć  n i e t n  o w e  z  n a j ­
w ię c e j  wy s t a j ących  r y s ó w  c h a r a k t e r y s t y c z n y c h  
t e g o c z e sn e j  tak z w a n e j  p i ę k n e j  l i t e r a tu ry ,  jako-

t o :  a )  d o w o l n e  1 w y ra f i n o w a n e  p r z e k r a c z a n i *  
w sze lk i ch  r e g u ł  p r z y zw o i t o śc i  i p o r z ą d k u  w te- 
ory i .  ó)  S y s t e m a t y c z n e  n a ś l a d o w a n i e  i k re ś l e ­
n i e  b r zy d o t ,  t u d z i e ż  s zka r adz i eńs tw  w p rak ty ce ,  
c) T e n d e n c y ą  d o  d z i w a c t w ,  n i e p e w n o ś c i ,  
c i e m n o t y  i p o t w o rn oś c i  tak w my ś l a c h  j a t  
i u c z uc i ach ,  d)  W r e s z c i e  f o r m ę ,  b ę d ą c ą  o d ­
b i c i e m  tej  i n t e l ek tu a ln e j  i m o r a ln e j  d y s p oz y cy i ,  
w y r a f i n o w a n e rn  p r z e w r ó c e n i e m  do  g o r y  n o g a ­
mi  j ę z y k a ,  d o  cz ego  na l eż ę  o r a z  s z t u c z n e ,  n a ­
c i ą g a n e  m a n i e r y ;  z aw i ł e  k o m b i n a c y e , n o w o ­
ści  w w y ra za ch  t w o r z o n e  b e z  s m a k u  i z n a j o m o ­
ści  r z e c z y ,  j ako  z n a m i o n a  c i e m n o t y  i b a r ba ­
r zy ńs tw a .  Z a l e d w o  p o t r z e b u j t m y  d o w o d z i ć ,  
i e  t w i e r d z e n i e  n a s z e  j es t  z u p e ł n i e  u z a s a d n i o ­
ne .  O t w ó r z m y  k tó r e g o ko lw iek  z n a s z y c h  ( l u ­
bo  na  czas  k ro t k i )  u l u b i o n y c h  i w m o d z i e  b ę ­
d ą c y c h  r o i n a n s o p i s a r z o w ,  a  z a r a z  w p r z e d m o ­
wie  w y cz y t a m y  be z  o g r ó d k i ,  ź e  n i e u z n a j e  ża­
d n e j  u s t awy  l i t e r ac k i e j ,  ż a d n e g o  p r awid ł a  
i o b o w i ą z k u  t e g o  r o d z a j u ,  i ż e  h u m o r ,  t udz ież  
p r z e s a d n a  w y o b ra ż n o ść  są j e go  j e d y n ą  ska zow -  
kę.  N a p i s a n e  dz i e ło  z u p e ł n i e  w sz ak że  o d p o ­
w ia da  p r z e d m o w i e .  U b ó s t w o  p o w s z e d n i c h  
na j czę śc ie j  p o m y s łó w  zwy k le  u p i ę k s z a n e  b yw a  
c y n i z m e m  op i só w  i d z i w a c z n o ś c i ą  s tylu.  R y ­
c i ny  i w ine l k i  z e  swoje j  t akże  s t r o n y  z u p e ł n i e  
w ie rn i e  i m i s t r z ow s ko  o d p o w i a d a j ą  t r e ś c i , a 
c a ł e  d z i e ł o  w ok ł adkac h  r ó ż o w e g o  l u b  j a k i e go  
i n n e g o  k o l o r u ,  na j czę śc i e j  n i e cz y t r  I nerni  
c z c i o n k a m i  na t y tu i -  o p a t r z o n e  b yw a . “  W  c i ą ­
g u  r o z p r a w y  kreśl i  au to r  w p ły w  z g u b n y ,  z d r o ­
w ie  i o b y c z a j e  p o d k o p u j ą c y ,  jaki  w y k o n y w a j ą  
te tak w t t l e  c z y t a ne ,  a s z c z e g ó l n i e  o d  m ł o d z i e ­
ży  p ł c i  oboj e j  p o ż e r a n e  p ł o d y  r o m a n t y c z n e  i 
p o d o b n y m  r z u t e m  o k a  p r z e b i e g a  także  s t a a  
t e a t ru  f r a n c u z k i e g o , w g o r s z e  j e s z c z e  m o ż e  
w y b ry k i  w p ad a j ą ce go ,  k tóry pod  tyin w z g l ę d e m ,  
p o d  j a k i m  t e r az  po j awia  s i ę  we  F r a n c y i , a 
s z c ze g ó l n i e j  w P a r y ż u ,  z a r a zą  m o r a l n ą  n a z y w a .  
O p o w i a d a ,  ź e  n i e r a z  p ó ź n o  w n o c y  byl  z e  s n u  
b u d z o n y  i w z y w a n y  d o  d a m  s ł a b y c h  n e r w ó w ,  
k t ó r e  z  t e a t ró w  p o w r ó c i w s z y  d o  d o m u ,  s p a ­
z m ó w ,  l u b  t y m  p o d o b n y c h  c h o r ó b ,  do s t aw a ł y .

J e d e n  ze  s ł a w n y c h  t r a g i c z n y c h  p o e t ó w  f r an -  
c u zk i c h  p r z y c z y n i ł  s i ę  n i e d a w n o  d o  o dk ry c i a  
zb ó j c y .  R o b i ą c  j e s ta  i r o z m y ś l a j ą c  o  sw o jó j  
n o w e j  t r a ge dy i  s zed ł  po  u l i cy  i d e k l a m o w a l i  
„ S t ó j  zb ó j c o  ! o dp ł ac i s z  w i n ę  t w o j ę ! “  P r z e ­
c h o d z ą c y  k o ło  n i e g o  c z ł o w i e k p r z e l ą k ł s i ę  i n i e -  
o b z i e r a j ą c  s i ę ,  z acz ą ł  u c i e k a ć ; p r z y p a d e k  t e a  
s z c z e g ó l n i e j s z y  zwróc i ł  u w a g ę d w ó c h o b e c n y c h  
s ł u g  p o l i c y j n y c h ,  p o b i eg l i  za  u c i ek a j ą cy m  i 
p o k a z a ł o  s i ę ,  ź e  to b y ł  z a b ó j c a ,  j uż  czas  d ł u g i  
p r z e z  p o l i c y ę  n a p r ó ź n o  p o s z u k i w a n y .
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D Z I E N N I K  E U R O P Y
Z m iesiąca S tyczn ia  1832. ro ku .

(Z  Dzień. 1’ow z. W a r iz J

D n i i  2.  ś m i e r ć  s ł a w n e g o  u c z o n e g o  n i e m i e ­
c k i e g o ,  T a j n e g o  R adz cy  Stanu N i c -  
b u h r ,  w B o n n .

D n i a  4- R i . z p o r a ą d z e n ie  Kró la  Jinci  P r u ­
s k i e g o ,  co  d o  p o d d a n y c h  pruskich,  
którzy roku i S i  *. w b y ł e m  wojsku pol -  
sk i em s łużyl i .

D n i a  8. O d p o w i e d ź  k o n f t r e n e y i  L o n d y ń ­
skiej  na m n ę  p oda ną  prze*  p e ł n o m o ­
cn ik ów  h o l e n d e rs k i c h  w d n iu  4.  Gru­
dn ia  1831- r-

D n i a  9. T r z y n a s t u  Pa rów f rancuzkich  po ­
daje s i ę  do  dyrois syi .

Dnia I>.  U ro c z y s t y  wjazd Króla B e l g i j s k i e ­
g o  do Gent .

D n i a  12. Pr ok lamaeya  rządu  h a n o w e r s k i e ­
go ,  rozwiązująca  z g r o m a d z e n i e  S tan ów ,  
i  nakazująca n o w e  w yb ory .  —  la b a  
P a r ó w  Francuzka przy jmuje  us tawę pro-  
skrypey jną .

Dnia 14.  F rancuzka  I zba  D e p u t o w a n y c h  u-  
cb  wala l i s tę  c y w i l n ą  Królewską.  —  
W  I z b i e  re p re ze nt an tó w  be lgi jski ch  
o d c z y t a n y  został  protokuł  kor. ferencyi ,  
odk ładający  ratyf ikacyą 24 ar tyku łów  
n a  d z i e ń  31.  S tyczn ia .

D nia 16.  K o n g r e s  I r l a n d c z y k ó w  p o d  pre-  
z y d e n c y ą  Pana  O ’C o n n e l l  w z g l ę d e m  
po lepsz . enia  s tanu kraju ( ego .

Dnia 17.  D w ó r  baw iąc y  w H o l y r o o d  k a l e  
bić  z n a c z n ą  i l o ść  p i e n i ę d z y ,  z p o p i e r ­
s i e m  H e n r y k a  V .

Dnia 18. H os sy a  ratyf ikuje traktat z d n .  15,  
L is t o p a d a  J831. z n i ek t ó re m i  zast rze ­
ż e n ia m i .

Dnia 19.  S m i e r ć s ł t w n e g o e b e m i k s  P e a c h i s e  
w G e n e w i e ,  oraz. h i s zp ań sk ieg o  M i n i ­
stra spraw z a g r a n ic z n y c h  Sa lm o n .

D n i a  so .  Ś m i e r ć  s ł a w n e g o  pr aw ni ka ,  T a j ­
n e g o  R a d z c y  N a d w o r n e g o  Gł i i ck w  Er- 
l a n d z e .

D n i a  *3.  A r e s z t o w a n i e  n a c z e ln i k ó w  sekty  
Sa int  S i m o n  w Paryżu .

Dflta 24 .  D o m  P e d r o  od jeż dża  z Paryża  d o  
f loty swoje j  przy w y s p ie  B e l l e  i s le  s t o ­
j ą ' e j .

Dnia 25 . i-’8'* c y w i l n a  Kró la  Be lg i j sk i eg o  
us tanawia  s i ę  n a  1 ,300,000 zł ,  r tńs .

Dnia 87 .  R e d a k c y a  n o w e g o  k o d t x u  c y w i l ­
n e g o  dla Bawary i  p o w i e r z o n ą  zostaje  
R a d z c y  T a j n e m u  L e o n a r d .  .

D&ia 28 . śmierć G e p e r a ł a  B i l l i a r d ,  P os ła

f r a n c u z k i e g o  w  B r u x e l l i .  —  W o j s k o  
a u s t r y a c k i e  w k r a c z a  d o  B o l o n i i .

Dnia 2 9 .  H r a b i a  A i c u d i a  z o s t a j e  M i n i s t r e m  
s p r a w  z a g r a n i c z n y c h  w  H i s z p a n i i .  

Dnia 3 0 .  S i r  H .  P a r n e l l  a n g i e l s k i  M i n i s t e r  
w o j n y ,  w y s t ę p u j e  z  M i n i s t e r y u t n .

Dnia  3 1 .  A n g l i a ,  F r a n c y a  i B e l g i a  r a t y f i k u ­
j ą  t r a k t a t  z a w a r t y  w  5 4 .  p r o t o k o l e  k o n *  
f e r e n e y i  l o n d y ń s k i e j  7. d .  11 .  S t y c z n i a ,

O  B  W I  E S  Z Ć Z  L N I E .  
S u k c e s s o r o w i e  p a s t o r a  B o g u m i ł a  D i e n e g o t l  

F r o s t ,  j a k o  t o :  
j )  K a t a r z y n a  z  H e i k ó w  o w d o w i a ł a  F r o s t ,
2 )  J u l i a n n a  K a r o l i n a ,  j
3 )  E m i l i a  F l o r e n t y n a ,  >• R o d z e ń s t w o  F r o s t ,
4 )  A u g u s t a  J u l i a n n a ,  J

n t n i e j s z e m  s i ę  w z y w a j ą ,  a b y  w  d e p o z y c i e  n a *  
s z y t n  w  m a s s i e  p u p i l a r n e j  F r o s t a  s i ę  z n a j d u j ą c a  
1 7 8  T a l .  1 4  s g r .  3 f e n .  w  p r z e c i ą g u  4  t y g o d n i  
z a ż ą d a l i  a l b o w i r o  w  r a z i e  p r z e c i w n y m  i g d y b y  
s i ę  n a d a l  o  o d e b r a n i e  t y c h  p i e n i ę d z y  n i e z g ł o -  
s z o n o ,  t a k o w e  z  k a s s y  d e p o z y t a l n e j  d o  o g ó l n e j  
k a s s y  i n s t y t u t u  w d o w  u r z ę d n i k ó w  w y d z i a ł u  
s p r a w i e d l i w o ś c i  o d d a n e  b ę d ą .

W s c h o w a ,  d n i a  1 4 .  S t y c z n i a  1 8 3 3 .
K r ó l .  P r u s k i  S a d  Z i e m i a ń s k i .  

U t i W i h s ó L ó h M h .  4
W  d e p o z y c i e  n s s z y m  z n a j d u j ą  s i ę  n a l e ż ą c *  

d o  p o z o s t a ł o ś c i  z n i k ł e g o ,  a  t e r a z  w y r o k i e m  
p r a w o m o c n y m  z a  n i e ż y j ą c e g o  u z n a n e g o  B o ­
g u m i ł a  S c h a u r s c h  z  K a r g o w y ,  T a l .  30* 
s b r g r .  2 5  f e n .  4 .

N i e z n a j o m y c h  s u k c e s s o r ó w  r z e c z o n e g o  B o .  
g u m i l a  S c h a u r s c h  w z y w a m y  n i n i e j s z e m ,  a b y  
s i ę  w  c i ą g u  ą c h  n i e d z i e l  u  n a s  z g ł o s i l i ,  l e g i t y -  
m a c y ą  s w ą  z a ł a t w i l i  i p i e n i ą d z e  o d e b r a l i ,  g d y i  
w  r a z i e  p r z e c i w n y m  t a k o w e  d o  k a s s y  w d ó w  
u r z ę d n i k ó w  s ą d o w n i c t w a  p r z e s ł a n e  z o s t a n ą .  

W o l s z t y n ,  d n i a  6 .  S t y c z n i a  1 8 3 3 .
K r ó l e w s k o  -  P r u s k i  S a d  P o k o j u .

W  K a r n i e  p o d  W o l s z t y n e m ,  j e s t  d o  s p r z e -  
d a n i a  1 2 0  b a r a n ó w  r a s s y  c z y s t e j ,  t u d z i e ż  1 8 0  
m a c i o r .  O w c e  t e  m o g ą  b y ć  c o d z i e n n i e  w i d z i *
n e  d o  d n i a  1 5 .  M a j a  r .  b . _____________________________

Z n a c z n y  z a p a s  p r a w d z i w y c h

pozłacanych lisztw bronzo wy ch
n a  r a m y  d o  o b r a z ó w ,  j a k o  t e ż  p r a w d z i w e  d*> 
m a s z k o w a n e

łeodyjskie flinty,
w  c e n a c h  b a r d z o  u m i a r k o w a n y c h  p o l e c a  Beer  
M e n d e l  p r z y  s t a r y m  r y  n k u  p o d  N r .  8 8 .  w  d o ­
m u  P .  b a n k i e r a  C .  B .  K a s k e l ,  o b o k  K r ó l e w s k i e j  
a p t e k i .  >


